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C E R E M O M J A f c  
C h r z t u  Ś w i ę t e g o  

JEGO CESARSKIEJ WYSOKOŚCI 
WIELKIEGO XlgCIA

MIKOŁAJA MICHAŁOWICZA.
fita Do wyznaczeniu dnia Chrztu Św:, rozesłane zo- 

ną od Dworu ogłoszenia, podług których mają zjeż- 
jj ac s‘? do Pałacu Carskosielskiego, na dziesiątą z ra- 

> Damy w ubiorach Rossyjskich, a Kawalerowie 
* Uniformach galowych. 

v  • Wr dniu tym, przed jedenastą z rana, W y s o k o -  
hr 'Vo? ar°d?°ny VVt i e l k i  X i ą ż ę  przywieziony zostanie 
r Zez9 chm'strzynię Dworu Fiłosofow z Nowegodo Sta- 
*ego Pałacu Carskosielskiego.

III. Mistrz Obrzędów przyniesie do Kościoła, na tacy 
totej, Order S w :  Apostoła A n d r z e j a  Pierwszego We- 
wama, i postawi takowy na przeznaczonym do tego 

stole.
if lY,* Akuszerka i Mamka wprowadzone zawczasu do 
Kościoła, pozostaną za parawanem, opodal od lewego 
j ń ru ; za parawanem postawione zostaną kanapa

U Y\ Skoro wszystko będzie gotowe do przejścia do 
s c io ła ,  a Minister Dworu C e s a r s k i e g o ,  zawiadomi 

skiiM. NAJJAŚNIEJSZEGO CESARZA, wówczas, na 
rz»,n danego rozkazu, przejście rozpocznie się w po- 

ykii następującym:
Xn^ Dworu J e g o  C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  W i e l k i e g o  
C r$ CIa m ‘c u a l a  M i k o ł a j e w i c z a ,  Hof-Furyer i Dworu 
d\V(,A? SKIEU0 Dof-Furycrowic i Kamer-Furyerowie, p o  

2 C|> rzędem, młodsi po-przedzie.
3l n i8tr2e U rzędów  i Wielki Mistrz Obrzędów. , 

i § Dworu J e g o  C e s a r s k i e j  M o ś c i  Kamerjunkrowie 
P o h J"  , lani’ oraz Kawalerowie deżurni i Dworscy, 

4) P rz^ em» m^°dsi po-przedzie. 
młoit •lerWs* Urzędnicy Dworscy, po dwóch rzędem, 

Y j l)0-przedzie.
i NA i u  i v n StARSKIE M o ś c ie  NAJJAŚNIEJSZY CESARZ 
Miilistla n  E CESARZOWE, mając za Sobą 
A d ju ia ru a  •V°ir u  C e s a r s k i e g o  i deżurnych: Jenerał- 
jutanta. ’ * lerał-Majora z Orszaku i Fligiel-Ad-

CA T v o n u 0 \ h r ^ KSKA W y s o k o ś ć  C e s a r z e w ic z  N a s t ę p -  
T) l e n  C e s a r s^ !  A l e x a n d r o w ic z .

LEX AN d e r , W ł ODZIŁ„ uVYS-OEOŚC1E W ‘ELCV X , ^ TA : A '
8 )  len c e s a r s k a  W y s' i L^ Y A ^ x a n d r O w i c z e .z £ s r siarKi

« r r » ^ s i , s K 4 W ' s “ “ ‘  w - “  w m ™ ,

10) J e j  C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  W i e l k a  X i « ż n a  H e l e ­
n a  P a w ł ó w n a .

11) I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i e  X i ę ż n i c z k i  R o m a ­
n o w s k i e — X ię ź n i c z k i  L e u c h t e n b e r g s k i e  M a r y a  i E u- 
GENJA MaXYMILJANÓWNE.

12) WYSOKO-Nowonarodzony niesiony będzie przez 
Ochmistrzynię Dworu Fiłosofow: z boków zaś iść bę­
dą, przytrzymując poduszkę i zasłonę, Kanclerz Pań­
stwa Hrabia Nesselrode i Jenerał-Adjutant Xiążę O rłów .

13) I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i e  Xiążę Piotr Oldenburg- 
ski z Małżonką.

14) I c h  W y s o k o ś c i e  Xiążęta Mikołaj i Alexander 
Oldenburgscy.

15) Damy Stanu, Kamer-Fręjliny, Ochmistrzynie 
Dworu i Frejliny I c h  C e s a r s k i c h  M o ś c i  i I c h  C e s a r ­
s k i c h  W y s o k o ś c i ,  a za nicini inne znakomite Osoby 
płci obojej.

VI. Przy wejściu do Kościoła, I c h  C e s a r s k i e  M o ś c i e  
i I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i e ,  przyjęci będą przez Me­
tropolitę Nowgorodzkiego i St. Petersburgskiego, oraz 
inne Duchowieństwo wyższe z Krzyżem i wodą święco­
ną. Po pokropieniu wodą, J e g o  C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  
W i e l k i  XiyżĘ M i c h a ł  M i k o ł a j e w i c z  raczy wyjść z Ko­
ścioła przez boczne drzwi do przyległego pokoju.

VII. Wówczas Spowiednik NAJJAŚNIEJSZYCH 
PAŃSTWA przystąpi do udzielania Chrztu Świętego, 
przy którym Rodzicami Chrzestnymi będą: NAJJA- 
SNiEJSZY CESARZ i NAJJAŚNIEJSZA CESARZO­
WA ALEXANDRA FEDORÓWNA, Ic i i  C e s a r s k i e  Wy:  
s o k o ś c i  W i e l k i  Xiyżę K o n s t a n t y  M i k o ł a j e w i c z  i 
W i e l k a  X i ę ż n a  A l e x a n d r a  P i o t r ó w n a  i M a r y a  PA ­
W Ł Ó W  NA; Ich Cesarskie Wysokości, Wielki Xiążę Badeń- 
ski Fryderyk, Wielka Xiężna Badeńska Zofja, Xiążę 
Wilhelm Badeński i Xiężna Marya Leiningen.

VIII. Po dopełnieniu obrządku ChrztuŚw:, odśpiewa­
ne będzie T e  D e u m  przy 301-krolnym wystrzale z dział, 
postawionych w miejscu oznaezonem,i przy biciu dzwo­
nów we wszystkich Kościołach.

IX. Wtedy W i e l k i  Xi.yżĘ M i c h a ł  M i k o ł a j e w i c z  ra­
czy napowrót wejść do Kościoła, dla złożenia podzię­
kowań ICH CESARSKIM MOŚCIOM, poczem rozpo­
cznie się Liturgja Św:, którą odprawi Metropolita Now- 
gorodzki i St. Pctcrsburgski; w czasie właściwym NAJ­
JAŚNIEJSZA CESARZOWA raczy podnieść W y s o k o -  
Nowonarodzonego do przyjęcia Kommunji Świętej.

X. W  czasie śpiewania Psalmu: „Oby się napełn iły  
usta  nasze," podany będzie NAJJAŚNIEJSZEMU CE­
SARZOW I, przez Kanclerza C e s a r s k o - K r ó l e w s k i c h  

Orderów Rossyjskich, na złotej tacy Order Św: A p o s to ­
ła  A n d r z e j a  Pierwszego Wezwania, który JEGO CE­
SARSKA MOŚĆ włożyć raczy na W y s o K O -N o w o n a ro -  
dzonego.

XI. Po skończeniu Liturgji Św: całe Duchowieństwo 
złoży w Kościele ICH C E S A R S K IM  MOŚCIOM i W i e l ­
k ie m u  X ię c iu  M i c h a ł o w i  M i k o ł a j e w ic z o w i  powinszo­
wanie.

XII. Z Kościoła NAJJAŚNIEJSI PAŃSTWO, w raz 
z Najdostojniejszą Rsdziną, raczą wrócić do apartam en-



t ó w  wewnętrznych, w tymże porządku, z tą jednak ró­
żnicą, że WiSOKO-Nowonarodzony niesiony będzie za 
J e c o  C e s a r s k o  W y s o k o ś c ią  W ie l k im  X ię c ie m  M ic h a ­
ł e m  M ik o ł a j e w ic z e m ,  a  potem odwieziony napowrót 

do Nowego Pałacu.
XIII. Wieczorem stolica i miasto Carskie-Sioło będą 

oświetlone.

Przez Dyplom C e s a r s k i , N a j m ił o ś c iw ie j  mianowany 
został Kaw alerem Orderu Orła Białego, Jenerał-Lejt- 
nan t Edward Gerstfeldt, Towarzysz Główno-Zarządza- 
jącego Kommunikacjami i Budowlami Publicznemi.

Onegdaj wykonane zostało na chórze Pijarskim przez 
Amatorów i Amatorki, a pod kierunkiem P. Prochazki, 
Dyrektora tego chóru, nowe dzieło muzykalne, czyli 
Msza, utworu P . Studzińskiego. Jest to już drugi z ko­
lei w tym rodzaju utwór tego Kompozytora, który coraz 
większe daje dowody swego talentu, w różnych oddzia­
łach muzyki.

Jutro w Kościele XX. Bernardynów, o godzinie lOej 
z rana, odprawione będą exekwje.za duszę ś. p. Jana 
Rafałowicza; na które, pozostała Żona z Dziećmi, za­
prasza Familję, Przyjaciół i Znajomych.

Jutro, w Kościele XX. Franciszkanów, o godz: lOtej 
7. rana, odbędzie się Msza Śta żałobna, za duszę ś. p. Mo- 
desta Steckiego, b. Marszałka Łuckiego, zmarłego dnia 
24go z. m. we wsi swej dziedzicznej Radowiczach, Gu- 
bernji W ołyńskiej.

Roboty około przekształcąjącego się Kościoła Para- 
fjalnego w W illanowie, postępują ciągle, a wyciągnięte 
pod sa m  szczyt mury, świadczą najlepiej, iż nowa ta 
Świątynia P a ń sk a , mająca dodać jednej więcej ozdoby 
temu tyle ulubionemu od Warszawian miejscu, wkrótce 
już ukończoną zostanie.

W  tych dniach w Kościele Archi-Katedralnym i Me­
tropolitalnym Śgo J a n a , pobłogosław iony został zwią­
zek małżeński przez W . JX. Kanonika W itfmana, za­
w arty przez P. Jana Henihmana Kupca, z Panną Marją 
Krauze, córką Obywatela. Po odbytym obrzędzie, na 
który zebrali się licznie umyślnie przybyli do W arszawy 
Przyjaciele Nowożeńców, udano się do domu Rodziny 
tychże zamieszkałej w Warszawie, i przy wesołej zaba­
wie, która przeciągnęła się do rana, oraz gościnnem przez 
Gospodarstwo domu, podjęciu, ponowiono nie jednokro­
tnie serdeczne Nowożeńcom życzenia.

Próba dzieła F. Dobrzyńskiego, pod tytułem Ś w ię t y  
B o ż e  i O jc z e  n a s z  S. M oniuszki, odbędzie się w całym 
składzie w pałacu JJW W .H r: Augustów Potockich, ju ­

tro  o godz: punkt 5ej po południu: na którą PP. Arty­
ści i Amatorzy raczą się zebrać wcześniej; jednocześnie 
bowiem rozdzielone będą bilety, które im wstęp dadzą 
do miejsca, gdzie oratorjum w oznaczonym czasie wy­

konane będzie. £
Osobom używającym wód mineralnych w Saskim 

ogrodzie, a dopytującym się o ordynującego tamże Do­
ktora, donosiemy, iż tenże, to jest P. Max: Wolff, już po­
wrócił z W łoch do Warszawy.

P iszą  nam z W ilna, że pomimo grzmotów w dniu 8ym 
z. m . tam słyszanych, zimno jest codzień tak mocne, że 
bez futer obejść się jeszcze nie można, a regularnie co­
dzień bywają przymrozki.

Przy otwieraniu skarbonki Nr 306 oznaczonej, n® 
Sieroty i Ochrony, pod opieką Warsz: Tow: Dobro: z0' 
stającej, znaleziono papierek jedno-rublowy, przeto z® 
dar ten, Towarzystwo ma honor oświadczyć swoje p0'  
dziękowanie.

W tych dniach wyszedł z druku poemat p. t. Lech 
przez Deotymę'. Jest to najpierwszy z szeregu poemató^ 
mających wychodzić pod ogólną nazwą: Polska w p i f  
śni. Dostać można poematu Lech, we wszystkich x if 
garniach Warszawskich. Cena k. 90.

W tych dniach słynny barytonista włoski P. Guglid" 
mi, opuszcza Warszawę z zamiarem udania się do P6'  
tersbsrga, gdzie zapewnie godnie odpowiednio swcic" 
pięknemu talentowi przyjęty zostanie. Po w yjeźdź 
z Warszawy, P. Guglielmi zatrzyma się w Lublinie, 0 
czem uprzedzamy miłośników muzyki i mieszkańców 
Lublina, oraz jego okolic, aby korzystając z tego, n®' 
stręczyli Artyście temu sposobność wystąpienia i pop'7 
sania się z swym pięknym, silnym i czystym głoscu1' 
Wszystko bowiem cośmy przy zdarzonych koncertach 
na których dał się słyszeć, powiedzieli o P. Guglicllfi' 
jest jeszcze zamało, w porównaniu z jego talentem.

Warszawskie Tow a: Dobroczynności, zamierzywsstf 
w połowie miesiąca Czerwca r. b. urządzić w ogrodzj” 
Saskim zabawę m uzykalno-kwiatową, w połączeń'1’ 
z loterją fantową, na korzyść zakładów' Sierot, ma h0' 
nor odnieść się z prośbą do szano: Publiczności, a wszcZc' 
gólnośei do PP. Kupców, o łaskawe nadsyłanie w of'e' 
rze fantów na pomienioną wyżej loterję wprost do K#/1' 
cellarji Towarzystwa, która z odbioru stosowne kwitf 
sznurowe wydawać będzie.

Zarząd Zakładu wód m ineralnych  w Ciechocin' 
ku .— Podaje do w iadom ości, że w r. b. łazienki w Cię' 
chocinku, dla udzielania w takowych kąpieli z wód w ',' 
neralnyeh tutejszych, otwarte zostaną od włącznie d. 2® 
Maja.— Prezydujący, Rejewski.

Mój Redaktorze! Przypominasz sobie zapew ne^ 
przed wielą laty, przy ulicy Tamka, w zamku zwany11' 
Ordynackie, w najgłębszem podziemiu, m iała sobie p łf  
wać po sadz.awce Xiężniczka zaklęta w kaczkę ! OsW0' 
bodzenie jej z tej ptasiej krynoliny, miało zależeć 
tern, aby ktoś o strawnym żołądku i obszernem gard)”' 
codzień przez rok cały, przejadał i przepijał sto duk®' 
tów. W owej epoce tanie to były czasy, nikt się 
nie znalazł ktoby m ógł po bohatersku wyjść z tego $K 
stronomicznego konkursu, aż nakoniec znudzony djab^' 
upiekł Xiężniczkę i zjadł z sałatą na wieczerzę. Niec^ 
noby się teraz pojawiła podobna kaczka! a ręczę że !>’” 
jeden, i dwustu dukatom dałby radę. O ! mój Redaktor^' 
u was tutaj bajecznie drogo kosztuje żołądek, na dow^ 
przytoczę ci jedno zdarzenie. W tych dniach wybra*1' 
śmy się na majówkę w okolicę Czerniakowa, przf 
bywszy na miejsce kazaliśmy sobie podać trzy zwyczaj' 
ne miski kwaśnego mleka nie zbieranego, a gdy prz)' 
szło do zapłaty, zażądano 3 ruble srebrem !!! (20złoty®, 
polskich), usprawiedliwiając to wymaganie stołem, 
rego użyiiśmy do postawienia na nim mleka, i łyżka!"’ 
drew nianemi, które podano do jedzenia! Czemu jeszc?6 
niepoliczyli pow ietrza którem oddychaliśmy; i dziwiąsl  ̂
potem że inni wybierając się na majówki, biorą zsoN! 
zapasy; a cóżby tam np. mogło kosztować kurczę 1"" 
polędwica, kiedy zwyczajna miska mleka k w a śn i
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cieką : sr: * Oj Redaktorze, muszę ja  od was u- 
O C’ia ^ m.szascm całuję cię serdecznie.—W. Kruk. 

iak S°- zw!ed.zajV e  Pai'k Natoliński pod Willanowem, 
najuprzejmiej są proszone, aby przy wejściu do te- 

che' i1 ostrzeżenia na tablicach wypisane, i zc- 
hQj  \  Sl? do nich zastosować. Idzie tu bowiem głównie o 
Urns bażantów, które nasadzone będąc dla lęgu, roz- 

z°ne są po całym prawie Natolińskim parku, 
no IcCZOrai w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali: 
pp. ^ nedji "Więzy, Pani Bakałowicz, Panna Palińska, 
7> ‘ Ż ółkow sk i, Rychter i Stolpe  po 5-kroć, oraz 

npszo 3-kroć.
odobna onegda jszej pogoda, zabłysła dzisiaj od ra ­

in V  j"7c’38n,e niebawem mnóstwo osób, a szczególniej 
p 1 0srjików dobrej muzyki po za rogatki Warszawskie. 
,j Zewidując to P. Braun, dyrygujący orkiestrą w ogro-
Pm 0flm' Przyg°tow ał na dziś j cden z piękniejszych 
u ogramów, który zwłaszcza przy wybornej exekucji 

y  ’ najzupełniej każdego zadowolić zdoła, 
zachęta, jakiej doznaje P. Aloizy H arpf, kierujący 

iSr)rl,-s!r;5. w Dolinie Szwajcarskiej, spowodowała go do 
śpi awurna miłośnikom muzyki prawdziwej przyjemno- 

w wykonaniu dnia jutrzejszego wielkiej klassycznej 
kompozycji, mianowicie: Symfonji Nr 1 C.dur Beetho- 

ena, obok tego i innych wzniosłych utworów, jako 
tę: Uwertury do opery Auryanthe K. M. Webera, Fanta- 
%Ji z motywów opery Tannhauser Ryszarda W agnera, 
histrumentowanej przez E. Bacha, Warjacji p. n. B y-  
n'ale, ułożonej na orkiestrę przez K. Siede, i t. d. Pod- 

zaś dzisiejszego wieczoru muzykalnego, między 
*em pięknemi dziełami, odegrane zostanie poraź pier­
z y  nowe Pot-pourri Hamma: W esoły Figaro. 

kaw*rna,0r0m- ,̂aw 'oru donosim, iż takowy pod nazwą 
p  oIOr polski, świeżo wyrobiony, znajduje się w handlu 

°czkiewicza  przy ulicy Miodowej Ńr 406.
Ą-k ■ '

Londyn, i8go M a ja .— Królowa przyjmo-
Buct- ^ z o r a j  na szczególnem posłuchaniu w pałacu 
U(.,,o ,n8nam Xięcia Michała Obrenowicza, przedstawio­
no n przf z Lorda Malmesbury, a następnie Małżonkę je- 
ROżą -eustawioną przez Żonę Posła Tureckiego. Te- 
shiriLo"'1 otrzym ał także posłuchanie przybyły z Wa- 
bote i?11̂  Lord N apier.—Pojutrze, lub najpóźniej w So­
boto5 ^  Zllia Królewska jedzie do Osborne, gdzie w So- 
kowa- z Antwerpji, ma przybyć Xiężna F rydery-
Przvbed»' mou'0 Pruska.— Xiążę W alji, zapewne nie
2 G ibralfIr,?CZê iej  j alc końcu b. m., gdyż zamierza 
majtków f o ta  ' vycieczk? do Lizbony.— Werbunek 
myślnie i i | t |  onofz% 2 rozmaitych portów, idzie po-
10,000 zchrar,„nk(̂ '®ia’ 20 wkrótce wymagana liczba 
Edinburgn ; ^  ^ dzie-— W  Birmingham, Manchester, 
ochotników żvw l miastach, organizacja oddziałów

Xiążę /e rz y  la sk i nępT -  (St: Anz:)
Bf.igja, 18g0 M a ja k u *  tu 7 Lizbony. (N .Pr:Ztg). 

wiązać Senat, jeśli ten u n i S ?  Poatan?w ił Pod° bno ro.z- 
Prawa o dobroczynności _ X S1« b?dzie przy odrzuceniu

bĄ .  pS  j 0’000- '*  s s a f t o S f i T t a t
..F ran c ja . P a ry ż , 18go Maja M ■, *■' a

- ^stąp .w szy  12go Maja, o 2ej po południu na zie.

mię Włoską, Cesarz, 13go już o 6ej rano, przyjmował 
wizytę Króla Emanuela, a w Sobotę o godz: 2ej, wyje­
chał koleją żelazną, która przecina Apeniny, i kosztowa­
ła  135 mil: fr:, do Alessandrji. Około godz: 4ej, pociąg 
Cesarski był około Bormiła a pozostawiwszy na lewo 
równinę Marengo, po 4ej stanął w Alessandrji. w  dwor­
cu kolei, siadł Cesarz na koń. Dwie kolumny wzniesio­
ne były przy wyjściu ze dworca; na jednej były wypisa­
ne te słowa Cesarza: „Celem tej wojny, jest uczynić 
Włochy niezawisłemi, a nie zmienić im tylko Pana;będzie- 
my mieli na granicy naszej lud przyjazny, zawdzięcza jący 
nam swą niezawisłość.” Na drugiej napisano: „Francja 
zbroi się, i oświadcza stanowczo Europie: Niechcę ża­
dnych zdobyczy, ale otwarcie wyznaję me współczucie 
dla ludu, którego historja jest połączona z naszą.” Przy 
wejściu na Strada della Pierra, stał łuk tryumfalny, m a- 
jący z jednej strony napis: „Spadkobiercy zwycięzcy z pod 
Marengo,” a na drugiej: „Sprzymierzeńcowi W iktora-  
Fm anuelallgo .”— Zaledwie 5ty korpus armji włoskiej, 
dowodzony przez Xięcia Napoleona, jest w' drodze, 6ty for- 
mujesię już z armji Lyońskiej, a za nim wkrótce pójdzie 7. 
— Armja Marszałka lelissier,7 , powodu postawyŃiemiec 
ma wynosić 150,000 ludzi. Nie ma ona mieć jednak na j­
mniejszej cechy wyzywającej, gdyż Rząd Francuzki, 
w każdym razie chce zostawić Związkowi Niemieckie­
mu odpowiedzialność napadu.— Komitet Włoski w Pa­
ryżu. uzbroił już i w ysłał 250 ochotników, na co koszta 
wynosiły 16,000 fr. (St: An:).

Doniesienia z Włoch, nie zawierają nieważnego, Wy­
lewy wód przeszkadzają działaniom; Austrjacy korzy­
stają z tego , dla fortyfikowania się, Francuzi dla skom­
pletowania swej organizacji. Jak skoro ustąpią prze­
szkody naturalne, w alka rozpocznie się energicznie. Mó­
wią nawet o_oblężeniu Pawji.—Flotylla złożona zyach- 
tow T A igle  i Reine Hortense, oraz kanonjerek i paro­
statków, pod wodzą Kontr-Admirała Dupouy, ma zosta­
wać nieodmiennie do wyłącznych rozkazów Cesarza, dla 
przewiezienia go, lub nawet posiłków, w razie potrze­
by, na każdy punkt wybrzeża.— Dziś wieczór był wiel­
ki obiad i przyjęcie w Tuilerjach, z okoliczności pobytu 
w Paryżu J .  C. W. W. X. K a t a r z y n y  M i c h a ł ó w n y .  —  
Powszechne tu panuje przekonanie, że Cesarz, zgodnie 
z życzeniami Anglji, utrzyma panującą w Toskanji dy- 
nastję, i że młody Arcy-Xiążę obejmie ster Rządu. Tos- 
kańczycy spodziewają się wkrótce przybycia Xiecia Na­
poleona, dla obrony ich kraju i działania przeciw Mode- 
nie, nic jednak urzędowego w tym przedmiocie jeszcze 
nie wiadomo. (In: Bel:).

P o r t c g a l j a .—  Times donosi z Lizbony, że Rząd do­
maga się od Kortezów kredytu, aby powołać pod broń
6,000 ludzi, zwykle znajdujących się na urlopie, i w ten 
sposób postawić na kompletną stopę pokojową, wyno­
szącą 24,000 ludzi, armję Portugalską. (N. Pr: Zfg).

W ł o c h y . Turyn, 16go Maja. — Nadchodzące tu z pro­
wincji przez Austrjaków doniesienia są nader smutne. 
Mieszkańcy Lomellino i Vercelli cierpią już głód. W ca­
łej okolicy za największe pieniądze nie dostanie już ani 
jednego wołu, a mieszkańcy w wielu miejscach, wypę­
dzeni przez żołnierzy z mieszkań, muszą sypiać pod go- 
łem  niebem. W Vercelli Austrjacy pozrzucali herby Sa­
baudzkie, a na wydawanych przez nich paszportach ta­
mecznym mieszkańcom stoi napis: „Cesarstwo Austria-



ekie, prowincja Sesia.” —  Wczoraj przybyło pocztą do 
Turynu kilkanaście listów, adresowanych do Oficerów 
Auslrjackich. Dowodzi to, i ż pierwiastkowo mieli oni 
plan ruszyć na Turyn.

Presse  donosi z Turynu, iż przybył tam Oficer Gre­
cki, z ofiarowaniem Rządowi 1'iemonckiemu utworzenia 
legji Greckiej. Oficer ten przyjęty był przez Xięcia Ca- 
rig n a n , i głoszą, źe ma mu być oddany do rozporządze­
nia parostatek, dla przywiezienia pomiepionych ochotni­
ków  z Grecji. —  Dla zawiadomienia głównej kwatery 
Francuzkiej o ruchach Austrjaków, złączono telegrafem  
ĄIpssandrję z Monte-Castello, wzgórzem na lewym brze­
gu  Tanem, gdzie urządzono obserwatorjum panujące 
gad całą doliną Po.—  Marszałek Canrobert stoi w Ales- 
sandrji, a Jenerał Niel udał się 1 Igo b. m. do Valenza.—  
Francja ogłasza podobno wszystkie porty Austrjackie, 
5! wyjątkiem Tryestu, jako będące w stanie blokady. Do 
Ankony także nie stosuje się ogłoszenie blokady.— Eska­
dra Francuzka zabrała już na Adryatyku 6 brygów, szo- 
jjer i kilka mniejszych statków Austrjackich. (N. P. Z.).

Xiążę Modeny probował odzyskać swe miasta Carrara 
i Massa. Ale Sardyńczycy i Toskańc^ycy wysłani w te 
miejsca, orazgwardja narodowa, odparli wojska Modeu- 
skie po trzy-godzinnej walce. (Ind: Belge).

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
T d k y n , 21go M aja.—  Austrjaey attakowali wczoraj 

Montebello i Casteggio; wszędzie zostali odparci z wiel­
ką stratą. Dywizja Forey, odznaczała się walecznością, 
lazdaSardyńska okazała rzadką odwagę. Austrjaey, od 
w czoraj w ieczór rej terują.

P a r y ż ,  2 Igo  Maja. —  Następna depesza urzędowa zo­
stała rozlepioną na giełdzie:

„Cesarz do Cesarzowej:
A l e s r a n d r j a ,  2 Igo Maja.—  Austrjaey w liczbie oko­

ło  15,000 ludzi, attakowali straże przednie korpusu Mar­
szałka Paraguay d 'H illiers . Zostali oni odparci przez 
dywizję Forey , która dzielnie walczyła i zdobyła wieś 
Montebello, po walce zaciętej, trwającej cztery godziny. 
Jazda Piemoncka pod rozkazami Jenerała Sonnaz, oka­
zała rzadką odwagę. Zabrano Austrjakom 200  jeńców, 
a  pomiędzy tymi Pułkownika. Francuzi mają 500  ra­
nionych i zabitych. Austrjaey rejterują od wczoraj 
wieczór.”

P a r y ż , 21 go Maja.—  Monitor ogłasza następną de­
peszę : A lessandrja, 20go Maja wieczór. Cesarz udał 
się do Casale, gdzie go Król oczeki wał. N. Państwo ra­
zem obejrzeli fortyfikacje i przednie czaty. Cesarz wró­
c ił do Alessandrji. Po południu Cesarz zwiedził plac bi­
twy pod Marengo. Cesarz ma się dobrze. Stan sanitar­
ny armji nic nie zostawia do życzenia.

T u ryn , 20go Maja.—  12,000 Austrjaków posunęło 
się  dziś z Stradella ku Casteggio, którego ulice były za­
barykadowane od Środy i które odparło już trzy po­
mniejsze attaki. Dwie nasze silne kolumny, ruszyły 
pa spotkanie nieprzyjaciela. Jeńcy Auslrjaccy zostali 
już przyprowadzeni do Voghera. Szczegółowych wiado­
mości brak.—  Zapewniano, że Cesarz Austrjacki wczo­
raj przybył do Medyolanu i wyjechał bezzwłocznie do 
Pawji, w towarzystwie J e n e r a ła / /^ .

  W  Drakami Korjera W arsz : .—  Wolno drukować, dnia

L i w o r n o ,  20go Maja.—  Oddział 350 ludzi z bryg*' 
dy Coffiniere, z 5go korpusu armji, przybył tu rano g* 
statku Sahel. Jenerał i wojska przyjęte zostały z naJ' 
większąsympatją. X iążęNapoleon spodziewany tuje** 
w  Niedzielę.

L o n d y n , 21 go Maja. —  Angielski korpus inżenjerj1, 
ma być podwojony. —  Z Gibraltaru piszą, że mnósttf0 
Iransportów i kanonjerek Francuzkich, przechodzi pr*e* 
ciaśninę, udając się na morze Śródziemne. Wczoraj od' 
b y ł się w City wielki meeting, pod przewodnictwem LoT 
da-Mayora. Obecni objawili wielkie spółczucie dla spr®' 
wy Włoskiej i oświadczyli się za najściślejszą neutrulnO' 
ścią A n glji.—  D aily-Ńews zapewnia, że doniesieni* 
z Niemiec, wykazują złą wiarę, i niechętne dążenia poi*' 
tyki torysowskiej.

D r e z n o , 20go M aja.— Pogłoska, iżSaxonja zawarł* 
oddzielny traktat z Austrją. jest mylna. (Szl: Ztg). ^

PRZYJECHALI do WARSZAW Y.
Kosobudzki Adolf Ob: z W ierzbowa nr  584; Moszczeński Koa*** 

Ob: z Klonówka nr 556; Zawistowski Luc: Ob: z Grodna n r  634- 
W yjech a li:  Dobrowolski Julian Ob: do Białohrzeg; Orpisze*' 

ski Rons: Ob: do C ,c h ry ;  Rudnicki Stan: Ob: do Nowegodworu- 
P rzy jech a li knieją żelazną: Xiężniczka Czetwertyńska Mad* 

Fre jliqa Ich CC. MM. i X iąźę  Czetwertyóski  Włodzim- dy®'* 
Sztnbs Rotmistrz z Paryża nr  414; Paw łów  Mik: Radca Honoro'?! 
z T ryes tu  nr  414; Pogonkin Włodz: Radca Hon: z Paryża  nr  41*' 

W yjech a li koleją le la zn ą :  Brodowski Rzec*: Radca St**** 
do Niemiec; Rembieliński Ale*: Ob: do W rocław ia .

OOIIEBIRIU.
W  Dobracb o wiorst  9 od W arsz aw y ,  nad samym brzegiem ń** 

nej W is ły  położonych, jes t  do zbycia około 300 korcy ŻY TA  w* 
inego w  dobrym ga tunku .—  Tamże potrzebny jest CZLOWlBj, 
żonaty,  opatrzony w  dobre świadectwa, do dozoru Bydła PAC#* 
od przeszło 100 Krów, do wypuszczenia na garnce od Śgo Ja n » r' 
b. Blizsza wiadomość w b. Pałacu Mostowskich, u Szwajcara.

W  dniu 22 b. m , o godzinie w  pół do pierwszej w  noCr 
jadąc dorożką od Stacji  Kolei Żelaznej  do Hotelu Drezdeński? 
g o ,  lub^ też na Stacji, zgubioną została T O R B A  I ’ *  
D H O Z Y A  , dn ia ,  dywanowa, w  pasy czerwone i ziel0"*' 
skórą  podszyta, w której znajdowały  się Papiery fam lijneb8* 
dzo ważne i Lis ty, oraz rozmaite drobiazgi, jako to: Piecząt** 
h e rb o w a ,  Pudełko z łańcuszkiem i broszą.  Ł ask aw y  znała** 
tej zguby, raczy  ją  oddać pod N r  660 przy ulicy Leszno, * 
p rzyzw oitą  nagrodą.

4 " I1 3 S J K H .  z gatunku King-Charles, dnia 
b. m. zaginął. Łaskawego znalazcę uprasza * 
o odprowadzenie lub danie znać do domu 
ulicy Mazowieckiej pod Nr 13526, do gospoda?**1 

za dobrą nagrodą.
W  dniu 22 b. ni., zginął  Piesek z  gatunku Kio!*’ 

Charles, maleńki, uszki czarne d ługie ,  kędzierz*’*'
 ̂ cały, czarne plamy po bokacb 1 ną grzbiecie maj4cJ 

znalazca gdy go odda pod N r  1614 przy ulicy Żurawiej,  w  lok* 
od Kruczej ul icy, na dole, otrzyma stosowne wynagrodzenie,

Dziś rano ciepła stopni 15. Wczoraj w południe ciepła stopni ** 
Dziś rano wysokość wody na W ille , stóp 3 o»l| 8 (Ubywa)-  
TEATR WIELKI. Dziś, M arco Spada . (Balet) .
TEATR ROZMAITOŚCI. Ju tro ,  Szlachectw o d uszy .

Z A B A W A  H U n O n V b T V C S N A  ’ }j
J u t r o ,  w  nowo-założonym O g r ó d k u  P iwa Bawarskiego P,. 
Xięźycem, przy  ulicy Bednarskiej, w  domu Wgo MultanoW**1 
go, obok Hotelu Nadwiślańskiego, grać będzie po raz pier'*,*,I 
T ow arzystw o  Komików pod d y re k c ją P .  KLEINSCHV11DT, z 
lina. Ogródek wieczorem będzie uilluminowany róŻHokolore*6 
lampami, a oprócz dobrego Bawara; dostać można przekd9*

-pączyku i h e r b a ty .— S. Rozbieki. -
~~~  ■ ■■■-   -   ~

2 (2 4 ;  Maja I85(> r .—  Starszy Cenzor,  F .  Sobieszczański. /


